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Demokratyczne siły świala pOlężnym bastionem przec~w odwe
towej spółce niemieckiego faszyzm.u z międzynaroaowq I'eakcjq 
PrzeRlóUJienie tOB. PreDł. Cgran .'i ielłliczo na wiecu PPS w Warszowiel 

WARSZAWA PAP. Na w:ecu Polskiej I którzy jej prag.1;i, chc:ą jcj oapcwno ci Niem I nie tego mia~t<ł - NiemcY 'ZD'JWU wol.ali "zu 1 

Partii SocjalistY':LClej w sali .R.:.ma" w War cy, którzy pragnij, jeszcze !"tl pomaszerować wenig'· . Ci Ni "lllcy, którzy tak mysIą chcą 
szawie, sekretarz generalny CKW PPS tow. na wschód, przez Polskę, tam skąd raz już wojny. Hitlerowe~' niemieccy l;!a~ną konflik 
premier Cyrankiewicz wygfosił przemowle- wśród krwawych ofiar, musieli wracać - na I tu, który otwarlbv im drogę nCl "\"5chód, prze 
nie o tezach PPS w zakres'.e polityki zagra- Związek Radzit"rld, na którym (tołall"~'i so- de wszystkim n:oJ Folskę. Al:'! lą' zmiażdżeniu 
nicznej. bie zęby. Niemiec nie \Vy~tfiICZy . aby tylko one chcia-

Premier l'ozpo\.zął od · ~twif'ldzenia, że IIi d t ły wojny. Niemcy liczą, że I;wiatcwa reakcja,. 
oprócz codziennych trosk i kłopotńw, są bóle emcy WęSZą O we niedobity faszyzm, impcrializm amerykański 
i troski wspólnc. (.ółej kla3i3 rctotniczej i ca Mówca P::7.vp'.'mina, że podczas wyświe- I także chcą wcin.~ przeciw Z\iI. Radzieckie- ~ 
łemu polskiemu !:2rodowi. WSj:ólnym był ból tlania w Niemczech filmu o 2rlljnowanej War mu. Niemcy (!hc~ wynająć ;i~ do tej imperia ' 
w niewoli , walk" o wolnoś·~. krew 6 milio- sza wie, publiczpośl: niemiec;;'a ',,'olała "zu we . listycznej wo.iny chea. pom,'ic Amerykanom. : 
nów, przelana 7ji ,..,olność i wspólna jest dziś uig, zu wenig" " za mało" Tak samo było I wierząc, że podo"iby EU::0oe rcdobnie jak ' 
tro~ka ~ .od~udG\1,:: .kraju. WSI~~ln~ Jest py- podczas wyświpt/"r.ia filmu c <-bronie Sta- za Hit~era, ż~ PJ(lbiliby, Po~skę. że podbiliby' 
tanie mlllonow h .dzl o przf~z10SC l walka ° lingradu . Patrząc na barbarzyńskie zbulze- wreszcIe ZWlqz~k RadZIeckI. 

~;::~':::~;:'~~:e:o:;z;:::~;i Tajemnica bom y atomu ej CZOŁOWYM BASTIONEM WALKI O pOKÓJ 
JEST POl'ĘZNY ZWIĄZEK RADZIECKI. 

narodu nie istnieie Już oddawna "W tych dniach obchodllil iśmy 30 rocznicę 
wielkiej Rewolucji Listopadowej - przypo

Kowalem nrzysz1ego losu nal udu jest prze 
de wszystkim kia~a robotni<'za i od jej so
lidarności i rozumu polity::zneg'o -.: od wy
siłku całego świ:JI? pracy v:al"żlł nasze zdo
bycze oraz rozwM i potęgą. Rren ,ypospoJitej. 

Odbywające SU! w Poh~(' zgromadzenia 
PPS mają zamanifestować całkowitą solidar
ność części kl'l.sy robotnic~ej maszerującej 
pod sztandarami. PPS z uch'.'lałG1ml CKW PPS 
z dnia 21.X.br. mają on~ zarr:anifestować 
pełne zl'ozumienk tych u:hwał i spowodo
wać ich rozp,lwszech:;ienie w tel enie. Mają 
obudzić czujność polskiej klas)' robotniczej i 
partii wobec s"raw najważni{'jszycb, które 
decydują o pokojowej praJy, odbudowie, nie 
podległości o całej przyszłośd 

W dalszym ciąg.L tow. pr~mh'!r analizuje ce 
chy prawdziwego PPS-owca, wskazując na 
wielkie znacz(-!nic zrozumienia znajomości pro 
cesów historycznych i problemów dnia dzi
siejszego. PPS chop byt współtwórczynią Pol
ski Ludowej - polsltiej rzeczywistości. PPS 
chce kształtowania i odradzania się między 
narodowego socj~lhmu. 

Niema powrotu do starej Europy 
Mówca ws";uuje następnie, w Jaki sposób 

Hd,leży do tych celów dążyć. Po p ierwsze przez 
jasną, czujną i przewiduhcą postawę kie-
rownictwa pao:-tii • 

Po drugie, przez mobilizowaJIlie w koło tej 
P?st~wy całej ;pa'llt·ii. Po trzecie przez zaszcze
pienIe postawy partii szerokim rzeszom naro
d.u. Premie.r wskcw:uje dalej, że pa!'tia opieTa 
Się o sWOJą tradycję i przeszłość po to, aby 
tym lepiej sprostać za·daniom teraźniejszości, 
by ~as.zerować naprzód, aby być zawsze ży
wą siłą narodu. StwieI'dziwszy, że nie ma po
wrotu do starej Europy, do przedwrześniowej 
Polski - Premier przy:pomhla jak wyglądały 
czasy przedwojenne: Europa była ta'rgana 
sprzecznościami gos,podaJrc·zymi i społecz,nymi, 
przeżarta faszyzmem, bezradna wobec ustawi
cznego widma wpjrny. Imper.iaHz.m Niemiec 
hitlerowskich potężniał i zbroił się w błyska
wicznym tempie. Reakcja wszystk.ich krajów 
nie wykazywała woli oporu, a nawet popierała 
hitleryzm i faszyzm, jalko wypróbowanego du
siciela ruchów wolnościowych. "Nie z przy
padku zrodziła się - oiągnie mówca - soli
darność międzynarodowej reakcji od Degrella, 
od Quislinga poprzez Hitlera, Mussoliniego do 
Codreanu, do żelaznej gwardii w Rumunii, do 
polskiego OZON-u, po przez całą Europę ko
piąc równocześnie grób niepodległości każde
go narodu". Polityka ustępstw stworzyła Mo
nachium, pogl1Zebała wolność Austr,jj i €ze
chosłowacji. 

Jeśliby ta Europa miała wrócić, to stoczyła
by się w jeszcze większą przepaść. Ludy Eu
ropy walczyły pod jarzmem hitlerowskim nie 
po to, żeby znowu przeżywać okres miotania 
się Europy w sprzecznościach, nie po to, że
by jeszcze raz wykwitł faszyz,ro i żeby 'znowu 
przygotowywać 6ię do wojny. Ludzie pracy, 
party:;;and, żołnierze myśleli i marzyli o tym, 
żeby nie dopUŚCić do powtórnego spalenia ich 
iomu i nie musieć go odbudowywać jeszcze 
raz .... 

Premier zastanawia się nast.epnie, czy is' 
nido Jr.oźblłr r!owej wojny. Napewno są tacy, 

IstnieJą w rzeczywistoś::i p(·wne kola re- byłaby ona \tah\strofą dla w!>z~stkich. Ma- mina premier, - która obaliła carat, którd u
akcji międzyn.lToc·)wej, mar·~ące o wojnie, ale l my tC'j; jasne i miarodajne "iiwiac1('zenie mini l gruntował władzę . chlo.psko - robotniczą na 
droga od marzeń do rzeczywisto~ei jest bar- stra Mołotowa, ?c nie istnh:.ie już od dawna 09romnym terytorIum. Dl~ POl5kl t.a, rewo lu
dzo daleka. fsfniaJa wiara w urdowne dzia- tajemnica bomb~' atomowej, która nie Jest cJa oznaczala "! 191~ r. nlepo~ległosc na wu-
ł . b /.ł t i kt· . l i'" . . l . zach caratu. SIla tej rewoluc]l, zaszczepIOna 
aUle om. y l,ł "bIlJOWęd ' 'al0ra. m1~ a p r3ly n

j 
e.,sc l.1ak WJ3dO

d
lU? za( ny~ . środkIem obronnym, aarodom Zw. Rad~eckiego, sila. która pozwo-

roz.s.trzy,~u:c e u, U. Zl u nat'oa~ w wo "!e. eez ~rzę. ue.'lł napasCl. S0ra~ szenze koła lila po dwudziestu k ilku latach oprzeć się na
otoz ta WIara ~h~ I>konczyła - il" Icrdza mow oburzaJą SIę, zp Stany Zjednoclone i W. Bry ja'Zdowi hitlerowskiemu, chcącemu zapano
ca. - Nawet "IieJ~tórzy Amp.rykanie, pisząc o tania przeszkarlz~,ją ONZ w powzięciu de- wać nad Galym świa tem, siła, j<:tóra pozwoliła 
ewentualności wojny !!twierdzają smętnie, że cyzji w sprawie ~akazu broni at:Jmowej. Związkowi Radzieckiemu stać się decydują-

Klasa robotnicza udaremnia agresję 
. cym czynnikiem w nieubłaganej wojnie, za

~czywiśc~e, że istnieją ośrodkI, które chcą I którzy skupiają dziś wokół 6iebie wszystkie 
wOjny - Ciągnie dalej premie·r. - Międzyna- ośrodki śwjatowej reakcji. 
rodowa reakcja rOllpętuje i będzie rozpętywać Dziś walka klasowa toc!Zy się w skali mLę
różne konflikty, Wzbogacony na wojnie kapi- dzynarodowej i politycy prawicy socjalistycz
talizm ame,rykański prowadzi o.fensywę gos- nej, którzy kapitulują w wielu krajach wo
podarczą i polHycz.ną w Europie, chce ją zamie bec ofensywy do.Jarowej, przechodzą tym sa
nić w swoją ko.Jonię. Ofensywa kapital1z,rou a- mym obiektywnie na pozycje obrony intere
me.rykańsikego chce zdobyć FrilJncję, przes'llka- sów amerykańskiego impeI1ializmu. Na usłu
dza socjalizacji,Anglii, chce podpo'rządkować gach tej ofensywy dolarowej stoją także re
sobie i1nperiu~ brytyjskie. His71pania i Grecja akcyjni politycy klerykalni, podziemie, a wre
płacą cię~o za rodzimy fa6zyzm i obcą inter- szcie żywe siły germańskiej agresji. To jest 
wencję. To wszystko wskazuje wyraźnie, jak ten front ofensywy reakcyjnej, antydemokra
amerykański kapitał w sojuszu z rodzimą re- tycznej, anty:pokojowej, impef'ialistycznej. 
akcją, zd'l'adzającą swoje narody usiłuje pod- Mówca wskazuje następnie, jakie siły zdol

,porządkować 60bie całe kraje, żeby nie porz- ne będą powstrzymać te fale, bronić niezależ
walić im rozwijać się i chce zamienić je w ko- ności g06podarczej i po,litycznej narodów, 
lonie dolarowej ekspoosji. Jednak od tego ha- bronić rozwoju tych narodów, ich zdobyczy 
łasu międzynarodowego do sprowokowania socjalnych, demokracji, wolności i pokoju. Tak 
wojny, k·tóra byłaby końcem kapitalizmu jest jak międzynarodowy jest frDIM reakcji. taik - _ 
daleka droga, tak jak daleki i różny jest iIl!te- międzynarodowe są siły, zdolne' obronić demo

równo narodowe j, jak i społecznej przeciwko 
faszystowsk iej agresji, ta siła oznaczała w ro
ku 1945 znowu Niepodległo ść Polski na gru
zach faszyzmu, na gruzach panowania Hitlera 
nad na.rodami Europy! (oklaski). Sila tej re
wolucji teraz, w 30 rocznicę oznacza trwałą 
niepodległość Pol;;ki n,a gruzach wszystk ;ch 
imperialistycznych, wojennych planów ofen
sywy kapitalistycznej. 

Mówił o tym min ister Mołotow w roczl1ic lą 

rewolucji, rzucając hasło zjednoczenia sił de
mokratycznych przeciwko imperiulizmowi i je
go nowym planom awantur wojennych, wyra
żając wiarę, że to złączy narody w po t~żn ą 
armię taką, jakiej nie ma i mieć nie może 
świat imperialistyczny, zaprzecza jący istrllerllU 
demokratycznych praw narodów i budu iący 
swoją wlasną, na pogróżk ach opartą aWR n ' ur
niczą pol ityk ę. 

Siły ~okoju zwvciężą 
,fes nowojorskich bankierów od istotnych in- krację. Taka .sama jest walka robo,tnika fran- Te siły konsolidują się w skali międzynaro
ter.esów mas amerykańskich i wszystkich in- cuskiego, włoskiego, czeskiego, czy polskie- dowej - stwierdza mówca - czego przykla
nych narodów. I dlatego zawiodą się w iiWO- go o niepodleglość swego narodu i jego de- dem jest ostatnia uchwała narady 9-elu Pilrtii 
ich zbrodniczych nadziejach ci Niemcy, i{tó- mobatyczl1Y rorzwój, jak i walka tego robot- komunistycznych i robo·tniczych. Sily te to tal< 
TZy by chcieli powtórzyć straszne lata 1939 - nika o międzynarodową sprawę światowego że dalsze zacieśnienie współpracy ideologicz 
1945. Zawiodą się też wszyscy, którzy woleli pokoju . I nej między lewicowymi, rewolucyjnymi par 
by swoje narody widzieć raczej zniszczone SIŁY POKOJU TKWIĄ PRZEDE WSZYST- tiami socjalistycznymi, to konieczność dalsze 
WlQjną, niż demokratyc~ne, niż bez opieki ob- KIM W SWIADOMEJ ZORGANIZOWANEJ go odrad'lania międzynarodowego socjalizmu 
szamiczej i kapitalistyc71nej. Muszą się bar- KLASIE ROBOTNICZEJ WSZYSTKICH KRA- PPS chce mieć swój aktywny wkład w cemen· 
dzo zawieść kierownicy ofensywy dolarowej , JOW - BOJOWNICZCE O POKÓJ SWIATA. towanie międzynarodowych sił postępu 
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Okupacja o arowa 
L'Humanite demaskuje zdradziecką politykę Bluma i S-k; 

PARY! PAp. - Organ francusk iej Partii 
Komunistyc7inej "Humanite", omawiając plan 
MarshaHa stwierdza, że "zdaniem każdego 

Francuza plan ten jest narzędziem służq::ym 

do podporządkowania państw zachodnio-euro
pejskich kapitalizmowi amerykańskiemu".-

Zamach 

Dzienn ik podkreśla następnie, źe zwolennicy I niełaskę kapitału amerykańskiego . 
"poHtyki amerykańskiej" we Francji systema- !,L·HumanIle". o~wiadc~a, że równiez. przy· 
tycznie dążą do podwyższania cen aby zrów-I wodca francusl<leJ . p.artu sO Cjahsl,:,czneJ Leon 

. . . . . . . Blum Jest zwolennIkiem tej n IeZmiernIe s'lko-
nac Je z cenamI amerykansklml. Zwolenmcy dliwej dla Francj i polityki i podkreśla, że par-
planu Marshalla we Francji chcą doprowadzić tia komun istyczno jest dumna 1 lego, iż od sa
do tego, by rynek został wydany na łaskę i mego początku p·)Iityk ę tę demaskowała. 
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t···· slan 
faszysta i wspólnik Japończył(ÓW stanął na czele samozwańczego rządu 

LONDYN PAP. - Agencja Reutera donosi I naczelnym dowódcą armii sjamskiej Aoule.n Imaranga Navasavata, składał się z czł'1nków 
z Bangkoku. że marszałek Ribut Sungkram, i obsadził wojskiem wszystkie gmachy rządo- partii ludowej, która podczas okupn·:ji stajo 
który by! premierem podczas okupacji japoń- we, radiostacje, dworce, pocztę i telegraf. Snng na czele antyjapońskiego ruchu OpOT'.!. 
skiej i. wypowiedział wojnę sojusznika!? w kr~~ aglosil odezwę. ,,,' ~tórej wzywa lu~- Kore-spondent agencji Reutsl d d'Jdaj e, że 
roku ·1942. dokonał \\' medzielę Tano wOJsko- nosc do zachowanIa spokOJU. Wezwał on ro- I dno' ć . I . d" l 
wego zamae/lU stanu, lIsuwajqc rząd premie- wnież urzędników, do pelnienia nadal obowląlZ' u . S . prz~lę a Wla omo sc o zamd: ~1I Etdnu 
ta Nallcsavata i obejmując władzę w Sjamie. ków. oboJętme I ze w BangKoku oraz w caqm Sjc ' 
MaT5zał.ek SUlI1gk'ram wszedł w kontakt z Rząd dotychczasowe.go ~remiera Luang Dha- mie panuje dotychczas całkowity ~pokój . 
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ue Ni"owarsztatoweów-położy res bezrobociu maszyn 
PrzelllóUJi enle Klcentlnł!itra tow. Golori§hieqo na '-Jzej oqó'nopo' s h ieJ naradzIe 

UJlókniarzl.l ·UJle'oUJorJztotoUJcóUJ UJ I:.odzl 
. Towarzysze i koledzy ! Pewnej nocy wrześ- cownika przemysłu włókienniczego. Przemysł szych wicidomości, koniecznych dla wykonania jąc proces technologiczny sWQjej pracy pokusi 

OlOWi'J 1935 roku górnik donieckiego Zaglębia włókieuDlczy jest przemysłem złożonym i każ- zawodu. Drugim etapem było przejście na ob- się o uewolucjonizowanie tego procesu. o 
w'ęglowego w ZSRR, Aleksy Stachanow wydo- de ogniwo następne jest zależne od sumienno- sługę większej ilości maszyn. Dzisiejsza nara- wprowadzenie do niego daleko id~cych reform. 
oył rekordową ilość 102 ton węgla. Co powo- ści pracy ogniwa poprzedniego. NaleZY do pil- da zajmuje się właśnie podsumowaniem wy- Wynalazcz.ość rQootnicra pnyc'il!yru się wtedy 
dowalo nim, w chwili, gdy podjął ten wysiłek? nować odpowiedniego prowadzenia bieżącej siłków drugiego etapu. Od pierwszego do dru- do wielkiej rewolucji technkzneoj, która, nec.z 
Czy szukał sławy? NIe. Górnik Stachanow nie kontroli pracy, by każdy wielowarszta,towiec giego etapu jakaż ogromna różnica almosfe- jasna nie będzie pozbawiona konsekwenCjI 
przypuszczał, że sukces ten uczyni jegn imię i każdy robotnik w każdej chWIli wiedział. jak ry i poziomu pracy naszego p rze!ll)"Słu. Ten spolecmych i polHycmyc.h. W tym etapie pra
sfaw'1vm na, cały świat, a 11 kraju swoim uzy- jest zaawansowany w wykonaniu swojego pla- rozwój pozwala nam wierzyć, że prędko pnej- ca robotnika zbliży się do pracy naukowca, 
ska słilwę większą, niż wielcy poeci. Przed kil- nu lub w jakim s topniu plan ten przekroczy!. dz iemy do etapu trzeciego, kiedy przeważaiąca inżyniera, konstruktora . 
ku mie,,'ą~ami górmk polski, reemigrant z Dalej mówca przechodzi do kreślenia prze- ilość robotników będzie już pracowała na 6-du - Jestem przekonany - oś(wiack~!,l w /1-

Franc ił, Wincenty Pstrowski osiągnął 260 pro- szłych i przyszłych etapów rozwoju polskiego krosnach, kiedy na dwóch krosnach będą pra- kończeniu tow. wiceminister Golanski - ii: ,pa.
cent normy wydobycia węgla. Pisały i piszą przemysłu włókienniczego po wojnie. cowali tylko uczniow.ie, kiedy na czoło wy5u- nująca na naradzie atmosfera troski na$Z 
() nim obecnie wszystkie gazety w naszym . - Ze względu na to, że większość robotni- wać się będą ci, którzy wybijać się będą naj- przemysł włókienniczy i o wykonanie planu, 
haju, Imię jego jest obecnie znane wszystkim ków zatrudnionych w przemyśle włókienni- większą umiejętnością wykorzystywania ma- przyczyni się do tego, że du,..b ożywiający kU
robotmkom Polski. Skąd to wynikło? Jakie są czym - mówi min, Golański - stal!1owią nowe szyn i przy oględnie wydatkowanym. wy6iłku kuset uczestników narady praeniknie w teren 
źródł3. lego przeistoczenia, jakie zaszło w na- kadry, pierwszy etap musiał s.prowadzać .się do osiągać będą najlepsze wyniki. Czwartym eta- i ogarnie całą masę 261.000 włoknlarzy po)-
5ZY.n kraju, że n:nwhko robotnika wymienia- przyswojenia sobie przez robotników pierw-I pem l;Jędzie okTes, kiedy robotnik dobrze zna- skich. 
ne jest przez cały naród z radościq, szacun
kiem i czcią? Źródłem tym jest fakt, że w l 
Odlodzonej Polsce, w Pols,ce Ludowej , jak to j 
sformułował minister Minc, praca stała się za - , 
gadn:eniem honoru i czci kla-sy robotniczej. 

Katowicka narada Górników zwróciła się 
z anc13m do włókniarzy, wzywając ich do u-
dzl~ł'c.1 we współzawodInictwie pracy. 

ł w a Komisja WspÓłpracy 
młod'!::eiowych w Polsc e • •• .organ'zacJI 

,Obecna nuada włókniarzy jest naradą wie- Dnia 6 Ii-stopada br. odbyło się zebranie bierze udział w posiedzeniach GKW w celu 
!0'.vClr5ztatowców, tj. ludzi, którzy poznali już I pełnomocnych przedstawicieli naczelnych informowania b 1Stanie prac i otrzymywania in-

wania się politYką oświatową "r sprilwac-h ",)
tyczących mJodz'''?'' I w~pói»·.ł'·,l 7: ".!f':). O
światy. Postannw;ono ró~ nież pow:lł.'c M:ę
dzyorganizacyjną Komis ię Imprez i za,w: r
dzono jako arQan GKW r .. ladzteiową KOlll:SJ~ 
Wychowania Spóldz:ek''2!lo. 

tain ' ki techmki swo ich warunków pracy, 5WO-, władz OM TUR, ZMWRP "Wici", ZWM i ZMD, strukcji. 
ich llB3zyn. Przejście na zwiększoną ohslugę na którym przyjęto uchwałę treści nalStępują- S. Głowna Komi-sja Współpracy powołuje 
rr.a 3:\'n nie jest w zasadzie rzeczą nową· W I cej: międzyorganizacyj'ne komisje do wykonywania 
Z~:14,~ ku. R.ad~i~ck im i w Jugosławii ob51uJ~ W celu wyk.onar:ia umowy. o ws'póhpracy zleconych im zadań. 
w:~:~7.eJ Iloscl ~aszyn Jest JU,z fak.t;m po I naszych 4 orgal1lzacJI postanawIamy: 6. Władze wojewódzkie naszych organizacji 
w.,"~hnym. U na, ruch ten, ~tory. lll~dawl1o 1. Powołać Główną Komisję Współpracy powołuią w swym zakresie Wojewódzkie Ko- Główny Krymitet Wvkoml'l\"CZY Związk'l Mlo 
został zapoczątkowany, rOZWIJa SIę bardzo kt ' t ' b d d . 'h'· · 'AT 'l d ., D k . dk '\ I'~ szybko i mu.simy dbać o to by ci co kierują j . orą. WO!zyc ę ą przewo mc~ący naszyc mIsJe 'vs,po pracy. z:e~y emo ratv-:lnel po res r·ąc ,1) I",ar-

_. n t b r t' · 'd . ł orgamzacJI oraz po 2 upełnomocniOnych człon- 1. Wojewódzkie Komisje Współpracy opie- ność, jaka zawsze łączyła mlod~i"i. i~teliqeLc-
P: l~ mYls ~:n: y 1 przy go owam o czyme- I ków prezydiów nalSzych organizacji. raJ'ą się na zasadach nakreślonych w umow;e ką i rzemieślniczą z ruchem roln~!1 :cz')-chhp-
n.:a Z3.QOSC Jego wymogom, ,. , " k ' t'ł d OM TUR W··.. Z,A1"~ 

Nowa myś l, leżąca u podstaw ruchu wielo- 2 .. Głowna ~omlsJa Wsllołl?racy odbywa ze- oraz kierują się wytycznymi ustalonymi przez s Im wys iłPI o .. ICI I 'Yl'" o 
w '[sztalowców, jest wynikiem wielkiej troski brama zwyczajne raz w mIeSIącu (w pI~~,Zy GKW i infor.mują Główną Komisję Współpracy zacieśnieniu współpracy, stwierdnjąc m· :n.: 
pclskiej klasy robotniczej o pełne uruchom;e- cz,:vartek Ka~deg? mIeSIąca). Na ządame Je?- o przebiegu swej działalności. l "ZMD widzi swą jedną i !;!USZDą drogę w 
nie naszego przemysłu włókienniczego. Ruch neJ z orga:nlzacJI mogą byc zwołane zebrama ~', Na. podobnych zasa?ach opi~rd się działal- wspólnej z młodzieżą robotniczą i chJopski\ 
w:rbwarszt;3.towców jest wynikiem faktu, że I nadzwyczaJr;e.: ,. T • ,. ,nosc PowIatowych KomlsJ~ Wspołpracy. walce o Polskę Ludową w śc ; slej w~polpTacy 
pod::zf: s gdY pr7.ed woJną panowało u nas bez- 3. Na posledzemach GłowneJ Komls11 .Wspoł J~ko organy wykonawcze GłóW?ei, Komi61i z OM TUR. ZMWRP "Wici" i ŻWM n; p'atfor
robocie ludzi, dz:ś jes'pśmy świad!nmi bezro- pracy przewodnIcząkol~Jno prz.edstawlclele p.o Wspotpracy postanowIono utworzyc: ::.t:lłą Ko- mie w duchu umowy tych tnech o.![anizacjj". 
bada maó,~yn. Kanieczna stała się obsługa I szczegolnych orgal1lzacJI. Kole1ny przew~dm- misję Zagraniczną dla utrzymywania łą:zności I ... . . 
\\iiekszej ilości warsztatów przez danego robot czący kontrolUje pracę seokretana'tu GKW l po- w imieniu wszystkich organizacji ze ŚVllatawą OM TUR, ZMWRP "WICI" I ZWM przyjęły 
nik'a. I wołanych komisji w ciągu całego .miesiąca. Federacją Młodzieży DemokratycZinej, orn Ko- 'I z uznaniem oświadczenie GKW ZMD w wyni-

Aby narada dzisiejsza dała wyniki pozytyw . 4. Dla wykonywania ~Ieceń GKW ,Powo~uje misję Oświatową cliła prowadzenia wspólnycn ku czego na posIedzenIU przeds la IV celI pre-
ne,ko~ecmejestwpro~ili~iew~~t~h SIę s_~_ł~y_s_e_k_re_t_a_n_a_Ł_K_I_e_ro_w_I1_~_S_e_K_r_et_a_n_a_~ __ k_u_~_o_'w_o_s_'w_l_a_~_w~y_~_I_s_~_o_l_e_n_io_w_y~C_h_,_U_j_m_o_-IQd~W ~z~~kh a~re~ o~m~Kri ~;a 

I -=- m. r 6.11.41 r. w Warszawie podpisano nc\5tę;m jący wn'osków, o których tu mówił dyrektor na- l' .- , . ł k d 
czelny CZPWł., tow. Wen.de, l'ak równie'Ź rea- . S F. l protoko., ja o załącznik o umowy trzech 01-

• galllzaCJI. 
Iizacj a postuldrtów, wysuniętych przez wielo- I a a r V z r a n c I q 
warsz tatt'lwców pod 'adresem CZPWl. I Cztery samodzielne i równorzędne organi-

·Dalej wiceminister Golański wymieni! za- , zacje młodzieży OM TUR ZMWRP ,.W ·.('," , 
dania stojące przed poszczegó lnymi odpowle- . ' ,ZWM I ZMD w zrozumieniu donioshk; zC'.c;e-
di;ialnymi kierownikami 'p zemysłu włókielll1i- BERLIN (PAP) _ Niemiecka agencja glębla Sa ary, uchwal1ł 45 glos a 111 l prze- śnienia współpracy wszystk:cn organ.zac 'i ide-
czego. ciwko 1, nową konstytucję tego obszaru. wo-wychowawczych dla bu<lownictwa POlski 

"Będę PY'tał dyrektora Bayera jak przesu- prasowa w strefie amerykańskiej Dena. przewidującą unj~ g-ospodarczą z Fran. Ludowej stwierdzają co następuje: 
nięta jest w czasie faza zao,patrzenia w su- cionosi, że sejm krajowy (Landtag) za- cją. 1. Umowa o współpracy zawarta między OM 
rowce i zaopatrzenia technicznego od fazy pro- TUR, ZMWRP "Wici" i ZWM zostaje rt1lciąg-

t:c~~1i~zn: ij~~~ ;~fe~i~ł/~~o~~!tarc~~J~u~; t O· d zlT W r O C Z n 18 c ę R ewo' 'I u c· J- 81 j!:ak~~oW~~Yo~!~~uf:~:~laorÓ~~i~~~ iJ~~~ ogniwa prodru.kcyjnego. Ministerstwo ze swej RP, "Wici", ZWM i ZMD. 
strony wydzieliło odpowiednią ilość dewirz: , ko-
niecznych do sprowadzenia zza granicy .potrze- 2. Cele i zadania ookreŚolone w umowie trzech 
bnych materiałów U t k d· I" T t W' k P I k" organizacji są wspólne dla OM TUR, ZMWRP 

Dyr. KłDiPotow~ki jest zobowiązany do wy- roczys a a.a emla w sa I ea ru 0[5 a o s 'ego "Wici", ZWM i ZMD i będą realizowane 
konania planu inwe,stycyjnego. Wyznaczono Dnia 9 bm: w sali 'featl'Il W:Jjska Polskie Akademię zagaił przewo,iniczący Towarzy wspólnie przez cztery na-sze organizacje. 
powyżej 1 miliarda 200 mi,!ionów zbtych na db ł' t k d' k" t . ,. 1 k R d' k' . b 3. Fo~my wsn.ńłpracy OIkreć·lone w umo·,"'. . . b ' t t k" go o y a · SIę ljl'cczys a a a cmla z o aZJI swa PrzYJazm Fo,s o - a zlec lej - o . 't"~ J ' •• 

części zamienne i me moze yc eraz a lej sy OM TUR, ZMWRP "Wici" i ZWM zOstaJ'ą ro.-
t ·· b b k krzydeł"lk i innych części ha 30 rocznicy rew:Jlucji październikowej. W pre Bzo.wski. Refer:;,t wy. głosił tow, Hvra, z ramie a-uaeJI, y ra s o - J ciągnięte na wszystkie nasze cztery o'fgan!lia-
mował wzrost produkcji. zydium zasiedli: tow. Spycl-tała - II-gi se- nia Wojska Polsk~ego przemawiał gen. Za- cje. 

Dyr. i,nż, Bąbiński jest zobowaąza,ny do roz- kretaraz OK ZZ, a zarazem przewodniczący wadzki, z ramie'1ifł Armii Czerwonej _ płk. 
pracowania inicjatywy w dzled!zinie do.kładne- akademii, przedstawiciel Wojsk,} Polskiego 

'.-,;1 Arzamascew. Na zakończen1e uchwalono re- Królewski tyfus go organizowania miejsca pracy, tlmemo~ ,1- _ gen. Zawad7.:~i, przedstawiciel stronnictw 
wienia stra,t czaosu i reali-zacji zasady pebnego bloku demokratycznego _ tow Hyra, z ra zolucję, w której ~ebrani pi'zesyłają brater-
wykorzysta'nia możliwości techni-cznych ma- . , A .. C . lk skie pozdrowienia narodowi J adzieckiemu . LOND YN (PAP) - Ag0ncja Reu.tera 

donosi z Aten, że Jekane po dokonaniu 
analizy krwi stwieTdzili, iż król gre<:ki 
Paweł je.st chory ną tyfus. 

. M.opozld 'lf:))[al.ll.p UIaP!l!SAM. UIAu[QdsM. 'u'Azs mlema rmll zerw oneJ - P . Arzamascew, 
tow Patorowa to" to," Na"I'er-Iskl' Go'rskl' W części artvsh.'czneJ· wystąpi. znakomity ników pra'cy, Rad Zakładowych i pa'ftii poli-' " .,. .. ", , ' 

tycznych musi być osiągn.ięte '\sumienne wyko- Kozłowski i przc)downica p'~"lcy -- Lipińska chór sowiecki pod dyrekcją prof. Swieszniko 
nanie swych obowiąz'ków przez każdego pra- z PZPB Nr. 1. wa. 

p ,o tej krótk'ied rozmowie z urpfze'jmym ża'dnych pracach... Z rac'ii ted właśnie 
portierem inżyn'ier skieT{)Wał sirę na ~cho pracy, - ja n'a ludzie tu wciąż siedzę ... 
d S", PTa,gnąc jak nai'Prę'd'ze'j maleźć się - Jak to na lodzie? _ zd~iwH sie 
w swoim 'pokoiII, aby naresZ1cie móc od- Leontiew. lecz stamszka nie dając mu 
j)oocząć. Gdy był j,"z n'a korytarzll i zlbli- mówić dalej, ci'8,'gnę1ła: 
żył się pra wie do drzwi swe·go, poJ<;oju, 

nil. I - Tak, tak, drorgi Borińlka, gldyby nie zvuaczył nag ,e 'lnarjomą sylwet'kę, która na . 
wyłonił'a si'e z jaki,e,goś skręl ftll korytarzo i . pra~a st~reg,o,. toby ze mną wY1ec~ał 
\\'ego. Była to pr'ofes.o r'Owa Zllbowa. - I Ja . b:\ m. te, az nle potrze'?owała. do me
Pra wdoą)/doobnie, ,stlaru,gzlka źle widząc, g~ z !akIm trudem pr~ed'zlerać SIę., ~an 
starllsz1ka nie poznała od razu Leontiewa W,lre, ~e -dotyc,hc~as 11'loe mo,gę z ml~'Jscą 
i dwh'nym, sta rrcz ym krokiem prz,eszła 0- rdu.sz~~, Chodzę .1 chodzę. 'c,ałY'm'i .. dnIaml 
bo k nierg'o , InżVll'i-e-r przy1staTI'Il,lł na sekun- ~ r?znY'~h. znaJomych, 1Il~ty~urCJ1 ... M6-
d'p~ od1wrróc'ił się w 'kierlInku o,dda13j.ącej WIęj I. WC'lą:z; prosz,ę. a oni. Ola,J~le pr~y-
sic postaci j głośno zawoła'ł: rz:ekaJą - Jl1tw ... A. ty,oh ,.Jwtro tyle Jut 

._ M .' P , . I .. m~ne'ł,? ... Q,d cz'asu, Jak . pana .po raz· osta-
. all.O a\\ łowno. CZY -pam mm,e tnI W'l'd'zIalam, sama me, wn.em, co '00-

nie poz.na'Je? . . , . Czit'ł,Ć .... 
Marzył po prostu .o przcs'pani,n sie na Wij 'vV hofe],u z radosnym l1śmi-ccllwm po- Starl1oS:1.·ka ZYWO S1p'! o,dwrO'c1ła, znohi,ła .•.. • 
ku hotel owy m, które wy'd,a,vało mil si'ę witał g.() portier. Był o tyle dySkretny, kwk n'aprzód i dropiem wt,edy, tPoZ'nają'c --= Natpra',:,dę me u'daJe S'lę P~?I wyJe-
w tej chwiH praw'dzoiwJTm rajem. Nastąpi że nie za'pyrał j.n'żYll'j ,era, dlacze'go go tak Leol1tiewa, wy'krzyknęła z ra,d{) <dą: chac ,d'o Lenmfrradu? - ze WS'PO.I:,:z.L1.Cle'!11 
ła zwykła, po \\'Y((~lŻone,j pracy urm Y'sł'o- d 'łl1 rgo nie był-o. Prawd01pod1o,bnie dlostał - Bo'że kochany! To !)'rzc,J.ceż Bori'nka. zaIPyt~ł?L<:)Otlew. - Czy prze'pUlsteJk Ule 
wej nerw'owa reakc ja, objawem której odrpow'ied'nie instrn]{!cje i ro zrporza'dzenia NareSzcie! Gdzie 'pan si.ę za~)rodział? Pr wydaJą. 
by!-o przede wszytStkim fi'zycz'l1e z.męcze- z góry. Wrę:czY'ł mil natychmiast kllll'cz tałam ,o pana ki-l'ka razy. \Vciąl7, odlpowh- - Przepustlke. Bqrińka_ dawno ju~ (l

nie. Zresztą , wiedział, ż,e czeka go l)tQd- od pork'oju ili u'przejmie, przez nawyk sta- dano mi, że zajęty. Ale, na mi'ł'ość bos!]{18, trzymałam. Tylk'o biletu na poc'jąg nie 
róż na front. godz'ie dovi-ero przekona się reglO hotela'fza powie'dział. nrie mo'ż'na przecie;ż ta'k się prze'praco- mOrgę! d1Qstac, Specjalne z,ezwO'lenie po-
naocznie, jak dzia 'łaią na poll1 walki ie,go - Korespondencji żadne'j n'ie ma. - i wywać! trz~,bne na to,.- pow.iadają. ' N1:l i wcią:z 
"L - 2". . przypomlnaj'8,lc soboie nagle coś, zyhko - Istotnie, ,byłe'm bal'dzo zaj~ty - od- ~nme sta;'8, orbletnkami zwodzą. Siedzę. 

Wr6'Ciot do hotelu tY'm samym sU1110cho- dodał: - Ale kilkakrotnie pytała o() pana I 'Powne,dzia'ł iniynier, nie,co zaoSllro'Czony J'ak głUpIa, ch~.ctrzę wszędz,ie. l'udz'iom 
dem, klóry by! mu dallY do dYSlpozycji profesOI'owa ZulOOwa. Mówi'ła, że konje- tym wylewem sepdeczno~ci ze st'ro·ny przeszkra'dzam l czekam - ~',elstc-lmęła 
przez mini.sterstwo. Znajomy jn'Ż sZrofer cznie chce z panem się zorba'czyć. profesorowej. - MIlsiałem ba r-ctzo· praco- Z.ubowa. 
oznaimił mu, że Z'ostał przYdzie lony do . - A czy nie wyjechała je~zcze do() Le- \,:ać i nawet nie móglem nocować U ie- - Mo·że Pani· cz.ymś bęldę mógł być P<l 
nie,go na cały czas pOlbyvu inżyniera w nJngradu? - .za;pytał Leonfiew. bl. mocnym? - zaprro'j){)!10wał Leontiew. 
Moskwie. PrzY'ią ł tę wią.domosć otbojEilt- - Narazi'e JesZ'cze nie - padła odoo- - Borinka ! Niech pan mi tyl,ko nie opo- Sta'ruszka o'żywiła się i ze, W U il'S ze-
nie. "Poco mi samoohód - pomYfślał. - :viedź. - ale cod'ziennie. t:an? {)zl1atm[~ . wiada o swojej pra~y, mólj st.ary bak tą ~li~m .u·śCiStnęła dł~ń zażenowanego nieco 
i tak z po'koju nigdZie sie nle rusze. Ge- ze moze nazaJ'utrz uda Je] Sle wreSZCIe pracą Jest przeJęty, ze to go dro,go kosz- ln'zYnle-ra. 
nerał miał rade". wyiechać. tuje •. , Nie mogę już po prostu Słyszeć O' (D. c. n.) 
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ronika m. Radomska 
Poniedtfa'IeK. 10 listopada 1947 roku. 
D:iś: Andrzeja. 

Is zda- egza in 
--- Wpływy zboża na podatek g~untowy przekroczyły plan za paź~ternik 

D,.,,," aptek 
Dyżur nocny pe>łnł apteka "Rlltl'!lński" 

przy ulicy Reymonta 32. 

W dniu 6 bm. odbył się V -ty zjazd \Vi) 
j€wó:izkich Pełnomocników Rządu do 
Spraw Podatku Gruntowe?'o. z udziałem 
l11inis,tra Aprowizacji - ob Lechowicza. 
Obrady PQ5\\'ięcone były omó\1.rienlu wy
ników wpłat podatku gruntowego w zoo 
iu 7ił mi~>;;.ąc październik oraz ustalaniu - -

bi€żących zadań. 
Min. Le.::how1cz, doceniając dotych

czasowe r~'Zl1ltaty wpływów zboża na 
poczet podatku gruntowego, oświadczy!. 
że w skali krajowej przekroczyły one o 
15 proc. p!anowaną na miE'siąc pażdzi·er 
nik kwotę 100 tysię-cy ton zboża. T 1 łony 

'm-Strat Poiarna. 
t3-Pow. Komenda MO. 
ól'-Miejskl Post. MG. 
91'-Starostwo Powiatowe. 
50-Szpltal Powiatowy. 

&runtowny remont szkól 
N a teroel'1ie całego okręgu szkOlInego Poddano przebudowie gmachy na Li-

łódzkiego przystąpiono do remontu bu- cea Pe<lag0giczne w ~kierniewica·ch, To
nynków szkół powszechnych, średnich, maszowie Mazowieckim. Łęczycy, KOll
ogólnOKształcących, zawodowych i skich, Łowiczu, PiotrkQwie, Lipinach ko
kształcenia nauczycieli oraz domów ł.o Opoczna, Zgierzu. Kutnie oraz dwa 

H-P- U. B. P. . 
ts-PPR.· 

dziecka. budynki w Łodzi. 
K, n CI Ministers-two Odbud.owy przeznaczyło' Na Domy Dziecka zostaną przebud.o-

Kino "Wolność" wyświetla film ~ro· na ten celokOlIo 333 milionów zł.otych. wa,ne dwie wille w Porszewkech pow. 
:.t k" rł' k' 1...+ AA K t Remont w wielu wypadkach jest kapital- łaskiego .. dawne pałace w Plawnie ",",w. 
uu Cjl ra 'Ir" le 1-'" "jflY Z ronsz (!. 11 y, wskutek czego zamiast zniszczonych 1"-

·Rtu". Początek seansów () godz. 17 1 19. ruder powstają nowe budynki Sozko!ifIe. radomszczańskiego i w Rzuc.owie pow. 
- '" 'Obecnie remontuje 5ię budynki trzech koneckiego. Na Qdremontowanie 83 bu-

Adres Redakcji i AdministracJi •. Głosu szkół zawodowych w ŁQdzi oraz szkoły dynków publicznych szkół powszech
Radomszczański(>gn": ul. Koścłu~7.kl 13, zawodowe w Kor'iskich, Piotrkowie. Pa- nych w okręgu szkolnym łódzkim samQ
łęl. 12. Konto czekowe - KKO Radom- bianicach, Łowiczu, Skierniewicach i l rzą<ly prelimin(lwały kwo,tę około 14 mi-
sko Nr. 221ft 85. Zduriskiej Woli. !;onów złotych. 
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To",uszóUJ Boz. 
----~ .. ------~-------O ód k e 

• eJ • ocznicy 
W przeddzieri trzydziestej rocznicy 

Wielkiej Re\':olucji ListopadQwej stan· 
niem Komitetu Obchodu zorganizowane
go w~oe<!zor€·m z.biórką przed tawicieli 
organizacji spolecznych, s-Zlkól i ludności 
przed pomnikiem żołnierzy radzieokich. 
poległych \V walkacb o ~'yzwolenj" To-

prezes M,RN tow. Zieliński. przemawia-ISkiego por. Radomski. Po części oficjal
li: z rami€:nia partii politycznych towa- nej nastąpi/a część artysty<."Zna. 
r'Ly 7. Mikujko, a z ramienia Wojl':>ka Pol, S, K. 

Ormowcy będą umundurowani 
lmszowa Mazowieckiego. Pod strzel1- W ubiegły czwartek odbyło się posie-

k b . t t dz€nie Komitetu Opi.ckwiczego ORMO 
'S\:ym obetis 'jem Le rały Się pacz y S'Z. an w Tomaszowie Mazowieckim. Komitet 
'dlaro\ e. partie polityczne, młodzież szkol ten został ",",wołany do życia we wrześ-
ba ~ ludno'ć Toma zowa. Ze sztan<la- t'~ 
rem, z pochodniami, w zwartym szyku niu bieżącego roku i stawia sobie za żą-
PrzemaszeroWRIn.o ulicami miasta, zdąża danie roztoczenia troskliwej opie·ki nad 

ORMOwcami. W skład Komitetu weho
j~c pod pornnik. W uroczystości brała d t ... I 'l h za
również udzia,ł orkie5ltra PaI1.stWQwej dzą ;prze s a \l; lCle e poszczeg,o nyc 
F l.. -l' S t Jed b' kła<low pracy, oraz, co nalezv z uzna-

a1vf} <I z ucznego wa lU. :b.. Ak T' licz'nj przedstaWiciele 
P ', ,. 1 '/ R d k' nlJQm po'\.! res IC, 
.,' r~emowle~~e wyg oSo'. por. a 0n;s I. i inicjatywy prywatnej. 

mowląc o tej o'gromneJ drodze" Ja!q i Najlpi1lniejszym i najaktualniejs-zym za 
przebył Związek Ra<lziecrki od pierw- daniem Komitetu jest umu.ndurowanie 

wszystkich ORMOwców. Potrzeba na to 
okolo d\vóch milionów złotych. Suma. 
jak widzimy, dQŚĆ poważna, lecz to nie 
zraża troskliwych opiekunów. Dla uzys
kania jej postanowiono na posiedzeniu 
wypuścić "cegiełkę", oraz urządzić sze
reg imprez. To powinno dać od.powieci
n~e fundusze. 

Mamy więc nadzieJę, że w najbliż
szym juź czasie ujrzymy na ulkach To· 
maszowa Mazowieckiego ORMOwców 
ma6zerujących \V mundurach. 

S. K. 

Na p'ierwszym mieJ6Cu w zakresIe 
,:vpłat JXlo~tku zbożem, znajdują się roI· 
nicy woj~wórlzt\Va warszawskiego. Na 
zaplanrl\vane 10 tysięcy ton ziarn<l wpły 

nęło do I listopada 22.789 ton tj. 227 pro 
({',nt. 

Drugie mIejsce zajm1'je woj śłąsk0' 

dą.bro\l.o"Skie - 158 prOoC . planu, następnie 
- Dolny S1ą$k - 140 proc. Woj poznań 
skie, które wykonało t 40 proc ·f'lanu . 
zajmuje pierwsze rt:k::j&<:e pod względem 
ilo~iowych dostaw. Wpłynęło tam na po 
czet podatku gruntowego 69 ty!'.. ton ziar 
na, co stanowi 67 pmc. całego wymia,ru 
dla tego województwa. 

"Wyniki te świadczą - stwierdził mi
nis~er Lechowicz - o wyrobieniu oby
wateiskim wsi, która rozuml€ swe obo
wiązki wot-ec państwa. Ta świadomość 

wsi wynika z jej pozytywnego stosunku 
do Polski Ludowej". Dalej minister pod
kreślił kQnieczność przestrzegania spra
wiedliwego wymi,Hu podatku oraz trosk 
liwego magazynowania zboża, aby 1"-')
datnik miał pełną świa<lomQść, że ani jed 
no ziarno nie będzie zmarnowane. 

Opi-erając się na sprawozdaniach wo
jewódzkich pełnomocnictw, minister A
prowizacji wskazał, że d-obre wyniki w 
poborze podatku gruntowego uzyskały 
przede wS1zystkim te tereny, gdzie istnie
je. ścisła wlSpół'praca aparatu par'istwo
wegc i samorządowego, a w akcji uś\via 
damiającei biorą czynny u.ozi'ał stron
nictwa polityczne. Minister zakończył 

przemówienie po.oziękowaniem dla pe]
oQmocni1<ów wojewódzkich w przodują
cych o!<ręgach. Główny Pełnomocnik 

Rządu dla Spraw Podatku Gruntowego 
- ob. Mierzwiński podał do wiadomo
ści, że termin płatno&ci 2-ej raty podat
ku gruntowego w z.bożu z06tał przesu
nięty uchwałą Rady Mini$trów, zatwier· 
dzoną przez Radę Państwa, do dnia 30 
listopada br .. 

szych dni Wi:eLkiej Rewolucj,i do zwycię- • __ •••••••••••••••• ______ •••••• Il!:Ii!i!!!',;j'(;:t;il;;·.\'i'. ______ .IIIi~ł!i,. ___ .. _ ••••• _ 

stwa nad ni\'!miecko-hitlerowskim faszyz Ozorków 
mem. Po przemówieniu por Radomskie
go nastąlpiło złożenie wieńców u stóp 

i·'omnika. 
W sobotę wieczorem, w sali Miejskiej 

Rady N a.rodo'wej odbyła się uroczysta 
aka<lemia, którą zagaił prezydent mi:asta 
tOlW. Mazurek, a przewodnidwo objął 

Narada gospOdarcza aktywu P.P .S. i P.P .R. 

CZYTAJCIE. I 
"GłOS RADOMSICZANSKI" I 

Przygody 
-Jasia 
WieniJiUJ 
111111111111111111111111111111111111111111111111 

Przed k'Uku dniami odbyła się w 10karJu 
Miejskiego Komitetu PPR w Ozorkowie natrada 
gospodarcza aktyw'u PPR i PPS. 

Naradę zagaił sekretarz Komitetu Miejskie
go PPR w Ozorkowie, tow. Stasiak, który po
wołał na przewodniczącego tow. Ołóbkę (PPS). 

Jako referenci wystąpili: dyr. PZPW Nr 32, 
tow. Antczak, przedstawiciel dyrekcji PZPB, 
tow. Włodarczyk. oraz prz.edstawiciele dyrek
cji przemysłu konfekcyjnego i pończosznicze
go w Ozol1kowie. 

Referenci omówi'li cał~k6'Dtałt sytua<:ji gQ-

spoda,rczej w pnemyśle, oraz zadania, 6tojące 
przed dyrekcjami i pracownikami w poszcze
gólnych branżach przemysłowych, w związku 
z zada,ni.em wykonania planu produkcyjnego 
we włókiennictwie. 

Według danych pla,n produkcyjny w PZPW 
Nr 32 wykonany został w poszczególnych mie· 
siącach drugiego półrocza 1947 r. w następu
jących cyfrach: 

W miesiącu lipcu planowano tkanin goto
wych wełniany<:h 99660 m, wykonano 111.915 
m, tj. 112.3 pTocent. 

W miesiącu lipcu planowano 100.800 m tka
nin gotowy<:h, wykonano 115.266 m, tj. 114,3 
procent. 

Za dwie dekady miesiąca października pla· 
nowano tkanin gotowych 63.054 m, wyk~:mano 
69.497 m, tj. 110,2 procent. 

'oĄ' przemyśle bawełnianym półroc2ny plan 
produkcyjny wykonany został w 110,4 procen: 
Natomiast w miesiącu październiku za dWl~ 
dekady plan wykonano w 110 procentach. 

Przemysł konfekcyjny Ozorkowa zatrudn:1' 
386 kobiet. Kierownictw~ fabryki i robotnic\ 
dokłC\Jdają wszelkich sta'l'ań. by przekrocz~'ć 
nakreślony plan produkcyjny. Również pOli
czoszamia ozorkowska, która jest najmnieis'~ 
w mieście fabryką, czyni wysiłki o wykónq· 
nie i przekroczenie pJanu produkcyjnego. 

Po wygłoszonych przez prelegentów refer'. 
Łach sprawozdaw<:zych o sytuacji w przem'·" 
śle nastąpiła ożywiona dy~kusja, w której z ,; , 
bierali głos, z ramienia PPR, tow. tow. Gu;" 
Ja·nicki, Rosiński i Pisera, z ramienia PPS, tow. 
Rogalski i inni. 

Mówcy omówili w dyskusji szereg sprilv' 
zWiązanych' z pracą w przemyśle. przede 
wnystkim sprawę współzawodnictwa robotn:. 
kó';V . 0lOr.kowskich, z robotnikami przemys'u 

! 
wloklenmczego w Zduńskiej Woli. OmówiolH" 
lOs'tały takze formy rozwijającego się w~ród 

D-<J.19547 
_________ , .... _________ przemysł jest w stanie podnieść stawkę zarob-I 

robotników wyścigu pracy, dzięki któremu 

------------ .... --~.------" - kową przodowmkom pracy. wykonać i przekro 
czyć w każdym okresie nakreślone normy pro-
dukcyjne. St. 

Ciągnąć I Nareszcie! Oddaj melonik! Draniul 

,Vydawca: Woj. Komite! PPR w todz,i. Komite! Redakcy JDY. Red. i Adm Łódź, Piotrkowska 86, Telefony: Redaktor Naczelny 216-14. Sekretariat 254-21. Redakcla nocna 172 31. 
)zjał Ogłoszeń: Piotrkowska 55, tel III-50. Konto PKO VII-1505. Zakł. Grat. RSW .. Prasa" AdministraCja nie przyjmu je odpowiedział ności Ul terminowy druk ogłoszeń. 
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tł. 



Str. 4 GL0S 
, • ,r Nr. 309 

,li~qlr,~~"IUIII1311~JłRl'IIECID lIi;'qI;;~III) l-Z e_s"",""-po_r_tu 
'111111":"111 .. 1111::1 .. bil lU 11111 hllld IIIII;IAI .. :::I" 

Chór Swresz,aikowa 
w sali Geyera 

.. · , dl I nie zawlo i Towarzystwo Przyjaźni Polsko - Radziec
kiej zawiadamia, te w dniu 10 listopada br. 
o godz. 18 odbfid7,if- się w S.ł1i Państwowych 
Zakładów Przemysłu Ba'Jlełn1anego Nr. 3 
(dawn. Geyer) pr7y ul. Piotr!mwskiej 295, kon 
cert chóru radzieckiego pod dyrekcją prof. 
Swiesznikowa. 

W3tęp za oka;:,miem legitymaeJi członkow 
skiej Towarzystwa Przyjaźni PolSko - R"Ą7.iec 
kiej, lub OKZZ. 

Spdeczna IJomoc prawna 
Biuro Społecznej Pomocy Prawnej zakoń

C':Zyło pierwszy miesięczny okres urzędowania, 
w którym skierowano do adwokatów specjali
stów 48 klientów oraz udzielono zgłaszająo::ym 
się szeregu porad prawnych. 

Biuro wykazało w okresie sprawozdawczym 
ożywioną działalność i spełniło pokładane na 
dzieje w zakresie społecznej pomocy prawnej. 

Ponieważ wielu obywateli skarży się :la 
brak wiadomości o adresie Biura - przypomi
na się, że Biuro Społecznej Pomocy Prawnei. 
mieści się przy ul. Narutowicza 49 w lokalu 
Łódzkiej Delegatury Okręgowej Rady Adwo
kackiej. 

Słtldium Rachunkowe 
Szkoła Główna Handlowa w Warszawie Od 

dział w Łodzi przy uJ. Sterlinga 24 organ izuje 
w roku akademickim 1947-48 jednoroczne stu-

ar 
~ttma ............ ~ .. a. ............................................ ~,~ 

Były wicemistrz Europy zwyciężo. 
mistrza dużo młodszego od siebie 

Spotkanie Pisarskie.go Z Kolczyńskim zelek- możliwego miejsca hala Wimy podzielona by- ka" - nie wiemy Po meczu dowiedz: : my 
tryzowało cały świat sporlowy Łodzi. Kto żyw ła na trzy obozy. Je·dni, a tych była wi~szość się od Warszawiaków, że Kolczyński od rr; rczu 
i jak mógł, śpieszył wczoraj do hali Wimy, zdocydowana, przepowiadali zwycięstwo lo- z Ogurienko nie trenował a,noi razu, nie miał 
aby być świadkiem tego niecodzie·nnego bądź dzianilna, drudzy spodziewali się wyni.ku remi- nawet skakanki w ręku. Mamy wrażeJIlie, że 
co bądż meczu. sowego, a pozostali -zwycięs·twa Kolczy:\'l- I w ten sposób. zresztą b. nieudolny, starali się 

Pisarski i Kolczvński! Te dwa nazwiska nie' skiego. Byli i tacy, którzy przepowiadali, że koledzy Kolczyńskiego us,pra'wied!li.wić jego 
potrzebowały reklimy. Wystarczyły same za cały mecz będzie wyreżyserowany z góry, że porażkę. Jeżeli tak było rzeczywiście, to Kol
siebie. Przem~w,iała za nimi przeszłość jednego oba.j weterani naszego /pięściarst:wa , przez sza- czyń ski bardzo przecen.ił swe obecne możliwo
jak i drug.iego aktora wczorajszego spektalklu. cUlnek dla sw}"Ch "siwyc.h głó'W" dadzą coś w ści i dowiódł, Że na niom już nie możemy pole
O prze·szłoŚoCi Kolczyński ego i Pisarskiego nie rodzaju pokazóvJlki, jak bok!sowa,nQ za ich cza- gać jaJ<o na reprezentaJIlcie naszyc.h barw pań
będ-ziemy pisać, znają każdy chłopiec, które-. sów i nie będą · chcieli staczać boju na śmierć stwowych, gdyż straci} nie tylko swą dyna-
go zainteresowania obracają się już kolo spo'r- i życie. mikę, ale i poczwcie ... rzeczywistości. 
lu. Chcielibyśmy tylko na jedno zwrócić uwa· Stało się jednak i·naczej . Obaj przeciwnicy Wczora jsze spotlka,nie z Kolczyńskim Pisar-
gę. a mianowicie na to, że pomimo tego, iż stanęli do prawdziwe.go boju o pryma<[ w wa- ski wygrał zupełnie zdecydowanie. Nie przy
wczorajsi rywa.le są w chwili obecnej u kresu dze średniej i pOlkazali taką amhicję i zadę- szło mu to jednak zUjpe~nie łatwo. KolczyńskI 
swej karimy sportowej. to jednak nie prze- tość, jaką nie często ogląda się obecnie na wa.Jczyl z wielką zaciętością, rzucał się po ri,n. 
stalli być ulnbieńcami tłumów. To powinno być' naszych ringach. gu jak śmiertelnie ugodzony lew i roz.paczli. 
najle.pszą dla nich za,płatą za długie lata ich Mecz wygrał Pi'sars~i. O pięć lillt starszy od wie bronił się pr·zed utratą opini.i niezwycię
służby dla .polskiego sportu. Wd-zięczność pu- swego przeciwnika, łodzianin dowiódł jeszcze żonego w Polsce. Ale nic mu to nie pomogło. 
bli.czności t1l'k jak dla aktora, jest dwga dla raz, jak wie.lką rolę w życiu sportowca od- Pisa'rski był pięściarzem lepszym. Bardziej 0-

każdego zawodnika. Bo przec i eż każdy zawod- grY'wa sportowy trY'b życia i tren-ing. Pi'sarski panowanym i dokla'dniejszym. 
nik jest do pewnego stopnia aktorem. do walk,i z Kolczyńs~im przygotowywał się ,po Spotkanie od pierwszych, jakby próbnych 

Przed ukazaniem się w rilngu Kolczyńslcie- ważnie, jak na do·bregu, ambitnego 6JpoTtowca ciosów, zahypnotyzowało całko wicie wido'W. 
go i Pisarskiego wYiJlel,nio'na do os,ta t·niego, pTzystało. JaJ< do tego meczu podchodził "Kol- nię. Kolczyń-ski jakby na oślep rzucił się do 

;;E~7łKJ5:~:~~,;O:fęO\::ią'~ ~~d;::IOd pierwszeno do ostatnieno "On"U 
Na Studium przyjęte być mogą w charakte 6 l) l) fi l 

przodu. Dwa lewe sierpy lądują w o·kolicy olka 
Pisarskiego. 

Pod koniec starcia Pi5aDski rewanżuje się 
jednak lokując Kolce silny prawy, ale po chw:i 
I-i przeilywa grożny moment odrzucony na liny. 
Gdyby Kolczyński mial dawną szybkość i po
dążał za cio-s em, nad łodzianin em wisi~łby no
kaut, ale wczo·raj z opresji wyszedł bez trudu 
obro'Imą ręką. 

rze słuchaczy zwyczaj,nych osoby, mą.jące <:0- Jak Ł"S 'D'Y'II'!lIClUł zwyciesłwo n""d Gri!1\chfty,.om 
najmniej maturę li-:ealną i praktyKę w zakre- 1\ IV 'f~a .... '8 J • Gl ", U .łlli~~ 
sie rachunkowości, a w chara·~terz(! wolnYf'h 
Iłuchaczy osoby nie poshrl'ljc;C3 matury, lec, 
za to dłuższą praktykę w 7,H'esie rachunko
wości. Ilość shlcha-:zy ogranbwna. 

Informację w sekretariacie Szkoły w !1ndz. 
od 10-13-tej i od 15-17-tej. . 

Odczyt Wicemin. L. Chaina 
w ramach akcji odczytowej, prowadzonej 

!lrzez Zarząd Główny Związku Zawoonwp'go 
Pracowników Sądowych 1 Prokuralorskirh RP., 
w dniu 12 listopada rb. o godz. 19-ej, w gma
chu Sądu Okręgowego w Łodzi (sala I) wygło 
s1 odczyt wiceminister Sprawkdliwości l,eon 
Chajn pt. "O sytuacji międzynarodowej". 

notatnika kultura~ne20 
Po 7,amknięciu wystawy grafiki czechosło

wackiej Miejska Galeria Sztuki w parku Sien
kiewicza zaprezentuje Łodzi przegląd fotogra
fiki artystycznej wszystkich Klubów Filmo
wych z całego kraju. Otwarcie tej ciekawej t 
na wysokim poziomie stojącej wystawy pro
jektowane jest już na najbliższą niedzielę· 

NastE;pnie zobaczy Łódź w Miejskiej (Ja
lerii Sztuki ' wystawę. która tak niedawno l.e
szcze zachwyciła stolicę ,,50 lilt filmu francus
kiego". Połączona ona będzie tak jak w Wa,
szawie z pokazami najstarszych filmów pro

Pojedynek Kolczyńskiego z Pisarskim był W wadze piórkowej Ma rci.nko w s'k i (ŁKS) 
gwoździem wczorajszego meczu Grochó·w':'" wy,punktował Sobkowialka (Grochów). 
ŁKS ,ale n ie za,pominajmy, że oprócz niego od- W dwóch pierwszych starcia,oh pr.zewagę 
było się je5zcze siedem spo-tkań, z których wie miał Sobkowialk. W trzecim s!a'rciu nad Sob
Ie zasługuje na poś'Więcenie im może tyle miej kowiakiem wisiało widmo nokautu, ale do te· 
sca, . c~ tamtemu .. Ale niestety. będziemy się go n ie doszło. . 
mU~lell s·treszczac. Zby~ szcZlupłe. s'!o r?-omy na- W wadze leklkiej Bonikowski (ŁKS) zremiso 
szeJ kolumny na szczegoło.we omowlem~ wszy-, wał z Komudą (Grochów). Walka nie należała 
sUl:lch walk. Nle~prawledl!wy ten podZIał .pro- do ciekawych. Lekką przewagę miał Komuda. 
5Zę nam darowac. Zasugero wała nas sława .. . . 
mistrzów.' W wadze połś'redIHej Olejln:k. (ŁKS] po sla-

. . . bej stosunkowo walce zWYClęzył na punkty 
Mecz ŁKS. - Grochow zakonczyI SIę dość Tomczyńsikego (Gro chów). Olejnik walczył 

wysokim, moze nawet za wysokim ~Iec.o. zwy- po niżej swej formy i jeszcze raz dowiódł, że 
ClE~stwem Ł~S:u 13:3. Pev.:ne WątpllWOSCI ~~o- wciąż mu brak ;es·t czegoś. Jest dziwnie zga
gły n~lStll1ąc ~lę przy wY",llkach w wadze ~lO r- szony psychic7lnie. 
koweJ I lekkIe·,. Sobkowla,k. naszym zdamem, . . . . . . . 
zasłużył na rem'is a Boonikows.k.l walkę przegrał W . wadze polclę2'Jkle] Archilck\ (Grochow) 
Ale oglo·szane werdykty ni" są tak rażące, aby ?bnazy~ wszys.tkl€ słabe st~()!ny Zyhsa ~ŁKS) 
mogły zdyskredytować sędziów punktowych, I zWyClęzył go przek~nyv,,".lJąco na pUlllk,y. Z 
których funkcje pełnili p. p. SłaJby. Zawado w- gospoda'fsklml clO~aml Zyhsa ła·two dawał 50-
sk: z Łodzi i Urbaniak z Poznania. ble radę Archa·ckl. 

Wym.iki pozoslałych t-miu wal'k były na-, . W. ~~dz~ c.iężkiej Nie'Wadził (ŁKS) dowió dł, 
stępujące: ze plęSC tez ma clęzką . ~uz w ple~w~zym s-tar-

W wadze musze.j Kamiński (ŁKS) po b. am- I ciu złapał n.a prawy sierp WozDlaka (Gro
bi>iJlej walce zwyciężył na punkty Paotorę I chów) w chwili, gdy wa.r,szawianin był wpo'd
(Grochów). s.~oku i zv.:alił 110 na d~-ski. W:p~~w,dzie Wo.ż. 

W wadze koguciej SlasiaJ< (ŁKS) po wy- mak podmo-sł SIę, a'le lUZ za pozno I sędZIa 
równanej na ogół walce wypunktował szat-j ringowy p. Kowalski z PO'lnania. ode.5ł~1 go do 
kowskiego (GrochÓ'w].ro<:fu . ZwvClęzył prze'l k. o. NIewadzIł. 

Drugie starcie było najbardziej zaciekle. 
Ko!czyński prze ciągle do przodu, ale nadzie
wa się CD chwilę na kontry Pisar-skiego . W 
pewnej chwili udaje się jednak warszawiako· 
wi ulokować dwa ciosy, które jakby odcięły 
oddech Pisarskiemu. Krytyczny ten moment 
brwał ułamek sekundy. Pisarski momentalnie 
doszedł do siebie i pod koniec tego starcia 
jednym z cio·sów po,słał nawet na ch'Wilę Kol
czyńskiego na deski. 

W trzecim starciu obaj p rzeciwnicy b yli 
krańco'vo wyczerpani. Walka jednak nie stra
ciła nic na swej zaciętości. Kolczyński roz
wścieczony widmem porażki idzie na nukaut, 
aJe ciosy jego idą w próżni!;, a jeżeli nawet 
trafiają, to nie są już w s tai[lle. zWlllić z nóg 
Pisarskiego, klóry zawsze znaj duje drogę dla 
swych kontr. Koniec rundy należał do łodzia
nina zupełn i e wyraźnie. 

Po meczu pUlbl.iczno-ść szalała. Uradowany 
Pisarski otrzymuje kwiaty. Idzie do rogu Kol
czyńsk iego i chce nimi podzielić się ze swym 
rywalem, ale Kolczyński szybko w~hQdzi mię· 
dzy sznury ringu i ginie wśród widzów ... 

Była to niewąbpliwie najba'l'dziej przykra 
chwHa w ży-ciu Kolczyńskiego. Nieubłagani~ 
sta,nęło przed nim widmo kresu zwycięstw 1. .. 
na rin.-n.t.a .polskiCh. Z. Kr. 

dukcji ' francuskiej i z odczytami na temat! Ł 
Kinomatografii. 

W grudniu nastąpi otwarcie dorocznegu te 
salonu Związku Artystów Plastyków w Łodz1. 

., • -- ymel
Gospodarze nie wykorzystują wielu okalji 

Vfspó!zaw.odnictw~ W<;zoraj na boisku ŁKS-u pomimo zimna i J stwem. Nie5tety - wi ele dogodnyrh sytclacji 

3:3 ( ) 
do 

W przemysie JedwabnIczym I wybitn ie nie sprzyj~jących warunków il!tmo- psuł wyjątkowo żle wczoraj usposobi'1ny Si-
sferycznych odbył SIę mecz z cyklu trwają- dor. 

Połuanie" zwycieża "ółnoc" cych spotka·ń towarzyskich pomiędzy ligowy- Już w 3 minucie padła pierw5Z3 bramka. 
, . " mi drużynCi>mi ŁKS·u i Rymera. Spotka:n:e to Zdobył ją Rymer ze strzału FJankegJ, w 5 mi· 

W III-ej dekadzie października współza- zakOllczyło się wynikiem remisowym 3:3 (2:2). nucie wyrównał Łącz, ale w 37 minucie Ry· 
wodnictwo pomiędzy kombinatem Łódź - Pól Pomimo wyniku remi.sowego przewaga była mer znów prowadził 2:1. 
noc, a kombinatem Łódź - Południe, zakoń po stronie gos,po,darzy. Gdyby ełkaesiacy ];0- Wynik 2:2 do przerwy '1:apew-Jil 10spoc1a-
czyło się zwycięst'wem Poludn!ct (112,1 proc.) trafili wykorzystać wszystkie okazje. mecz rzom Janeczek. 
Zakłady Łódź _ Północ wykonały swój plan zakończyłby się wysokim nawe·t ich zwvclę- Po przerwie przewaga gO'5.podarzy w poiu 
w 104,6 proc. ---- . .... , , ~~.--..---"""'- --~.,,---

nadal była widocz·na, a,le jakżeśmy wspomnie
li, wiele okazji do zdobycia bramek gospo
darze zaprzepaszczali złym kryciem, niedokła
dnością podań i zachłannością na pi~kę. W 5 
minuCie ŁKS zdobył prowadzenie 3:2 2. piękn~
go strzału Łącza, ale w 24 minucie z·nowu je 
utracił nie bez pewne j winy "Włod,Fczvkil . 

Pomimo tego, że chwilami gra toCly!'l s;ę 
wyłącznie pod bramką Ry mera wymk 3:3 go_o 
ście potrafili utrzymać do końca. 
Drugą i trzecią bramkę dla go~ci zdobyli: 

Toman i ten sam co zd()!był pierwsz,! bramkę 
- Franke. . 

Mecz sędziował nie bez błędów p. Walczak 
z Łodzi. Widzów około 3 tys.ęcv . 

W zespole zv;ycięzców wyróźnili się: Kas 
przak Adam Cle4.3 proc.), Izy,~0t Ruszkow
ski (183,3 proc.), Wiktor NO'NiJiskJ (180,2 proc) 
Anna Szewczyk (176,4 pro:::.) i Helena GO-, 

łębiowska (163,4 proc.). O mistrzostwo KI A Ł ~ ZPH-u 
W zespole .. Pałnoc" najlepsze rezultaty osią Sk · ki"· k· ~ . .' 

~~~i:H~~~~i~i;; :;~:.~o~~;;rr:l~Gr~ r;~~;~o~= I o~cz~y ze .. spa. Ii aCJ~ . m~es~ .a.nlow~ pa~y b~~~~~aj n~~~~~l~;~~~O w~~sr A łOZPN 
;ka (169 proc), Jerzy Tomczyk (164,5 proc.) 1 . W • ~leustanne) walce ~dołahs~y .w;el~ I den ~pos?b."me moz.e dohczyc su:. II? pros!eJ ZZK - Concordia (Piotrkó'W] 7:1 (5: l). 
'" l J':;' k C' 54 ) , li '. J d _ trudnOSCI w Polsce Ludowej przezwyCIęzyC. cyfry. "plęC - dWIe osoby '!i pIęClOpOKOJO- \Vidzew I B - Zjednoczone 4:0. 
:"e ena o~wla ,. proc. . e,ena ę rze Ostatnio 7(liw.mowano ogromne apetyty speku- wym mieszkaniu l Już jest listo" ad . Wciąż nie ŁKS I B - TUR 5:2 (2:2). 
lewska (153,5 proc.). lantów na odcinku handlu spożywczego i wló- zmordowanie chodzę do Komisji l\'lieszkanio- TUR (Tomaszów) - Lechia (Tomaszów] 0:0, * kienniczego. Na jednym tylko odcinku nadal we! - urzędnikom już ,i~ sprzykrzyła moja 

Państwowe Zje:'łnoczone Zaklady Przemy bezkarnie hula spekulacja. Spelmlacja miesz- pos13ć i wobec tego zabr~1i si<~ rIo !p'nie oslro. 
slu Jedwab,-Galanter. w Pabia' licach wyko- . kaniami odbywa się niemal legalnie. Patrzymy Mnie, staremu bojownikowi o Polskę Ludową 
nały swój plan :nipsięczny w lG2 proc. I już prawie oboj«tnie na h:lI'ee ,,~ydzia~u M~e - H:rzędn~k, ~tó.ry mni':.l taldm po.dobnym ~a-

Wśród wspć!z:'.\vodnicząo·:ych robotników szkaniowego czy Kwaterunkowego. Obojętnosil Wdzlęcza ZyCIe l wolnosc - wymysla od "me
najlepsze wyniki uzyskali: Antoni Bloch I jes:t r?wni~ż plagą. Spró.b~lje ja, stary robocian po~;z.ebnych .gratów", ~e ?Iam napewno "k~ęć
(173,5 proc.). Maria Baranowska (171,5 proc.), OpIS a? mOle własne dZI~J~: . . ~a Itp. !akle postawle~le spr~~y ~ygnahzu-
H 1 N k .-. I- (161 -. ) F 's k l MIeszkam przy ul. KIlmsklego 16. Dom SIę Je nam, ze na tym odcmku dZIele SIę gorzej, 

. e. ena owa o.~ s ~a .. • ;.r.oc., ranc! ze powoli rozsypuje i jest skazany na rozbiórkę. aniżeli nam się wydaje. Urzędnicy N.K.M. 
DZIUba (168.5 proc) i Llpm,kl Czesław (166,5 W Wydziale '\I.Iieszkaniowym pU\"'p.dziano mi. przyzwyczaili się do panujących u nich StOS1ID 
proc.). że jeśli wskażę obszerny lollal zajęty przez ~ów i te~ biu.rokraty.czny ich s~osunek do sw~ 

---- małą rodzinę, ja otrzymam jeden pokój. Jes:.,· Ich ObOWlązkow odbija się na mteresach ludZI 

11', • .n.. fif "",- Z • .., r .... '~ U cze niedoświadczony przyjąłem to za dobrą pracy. 
.:;-.3J...... .... monetę. Mieszkanie baJdzo szybko znalazłem. Wykorzystuję lamy "Glosu" i pytam się 

M/S "SOBIESKI" ZAWIJAC BĘDZIE 
DO NEAPOLU 

Trasa podróży pol5kiego motorowca "So
bieski", kursującego regularnie na liDli mię· 

dzy Genuą i Nowym Jorkiem, ulegnie zm:anie. 
"Sobieski" w podróży powrotnej z Ameryki, 
na życzenie zainteresowanych czynników wło
Ikich becl7.i" 'laWIi iać również do Neapolu. 

Rodzina składająca się z dwojga ludzi zamie· publicznie - czy długo będziemy tol,erowac 
szkała przy uJ. Nowomiejskiej 3 zajmuje pię- spekulację mieszkaniami i biurokratyzm urzę
ciopokojowe mieszkanie z kuchnią. Zgo~nie z dów odpo~iedzialnych za .~prawy mieszkanio
radą, którą otrzymałem w N.K.M. złozyłem we. ApelUję do mstytuCjI nadr~ęd~y~h, aby 
wniosek prosząc o jeden pokój. Wniosek zło- wniknęła w te sprawy. Proszę rowmez o za
żyłem w sierpniu Od tegll cza~u wyżej wspom latwienie :wr~szcie mojej .sprawy, wlecze się 
niana obywalelka zdążvlą już zameldować kil- od tylu mlesU:CV hP7 wymku. . . 
ku fikcyjnych sublokatorów, niezliczoną ilość Tomasz MIchalski 
razy komisja badała już mieszkanie i w ża- emeryt - cz. PPR 

o mistrzostwo KI. B 
Mecz DKS - KS Zduń-ska Wola zakończył 

się . wyni kiem 2:0 na korzyść DKS-u (do przer
wy 0:0) . BramIki zdobyli: Ja,szczura Zdzisław 

i Nowicki Julian. Gra bardzo żywa i in,teresu
jąca . Sędziował b. dobrze ob. Ko-Iasińsk1. 

No dwócll #,-ooto.::II 

Wisła - AKS 4:1 (2:0) 
Ruch i Legia powiększa:jq 

swój d.orobek 'Ounk ów 
W Chorzowie odbył się mecz finałowy o mi. 

strzostwo Polski pomiędzy tutejszym AKS-em 
a krakowską Wisłą . 
Zwycięstwo 4:1 (2,0) odniosła Wisła. 
W bojach o wejście do Klasy Państwowe1 

Ruch zwyciężył Tar>novię 3:2 (3:1). a Legia 
wanszCi>wska pO'konała w wysokim sto.s.'llIliil 
Lechie z Gdańska 5:2 (2,1\ 


